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Nowy naród. 


Na granicy niy nietających lodów 
północnych budzi się do życia nowy naród, 
u którego kolebki i my śpiewaliśmy rozdzie- 
rające dumki. Narodem tym to konglomerat 
koczowniczych barbarzyńców sybirskich, ze- 
słańców ze wszystkich społeczeństw połknię- 
tych przez europejską Rosyę i z Rosyan — 
rodzący się właśnie naród sybirski. 

Charakterystykę jego podaje taką p A. 
Nałęcz : 

To, co w Europie nazywamy  filister- 
stwem, mieszczaństwem, kwietyzmem, to, co 
o rozpacz przyprawia modernistów, wysubte- 
lizowane natury kobiet, artystów i ludzi prze- 
czuciowych — to na Sybirze stanowi regułę 
życia kulturnego. 

Złożyły się na to dwie przyczyny. Naj- 
pierw ta, że to wszystko, co nosi nazwę in- 
teligencyi, de facto to wszystko tam ludzie 
szukający karyery. To tąż wszystko, cokol- 
wiek robią na polu „dobra ogółu“ trzeźwy 
Sybirak zswsze ocenia, jako sposoby i sposo- 
biki, mające na celu interes osobisty. 

Drugim powodem niewiary i pogardy 
nawet dła wszelkich przedsięwzięć i ludzi 
przedsiębiorczych jest — utylitaryzm. 

Sybirak — to filister, a zatem rzecz do- 
brobytu i spokoju ma na pierwszym planie, 
wskutek czego nie uznaje żadnych przedsię- 
wzięć ryzykownych, niemających na widoku 
namacalnych korzyści bieżących. Dlatego to 
żadne przedsięwzięcie, obliczone na przy- 
szłość, nigdy tu do skutku dojść nie może. 

Pogarda dła wszelkich przedsiębiorstw 
wynika i stąd także, że ludzie przedsiębior- 
czy, jacy tylko się tu pojawiali, czy to wsku- 
tek klimatu, czy niedostatecznego wyrobie- 
nia, nie zwyciężali nigdy, a tem samem nie 
mogli imponować niczem. Każdy przepadł 
w końcu. Tak mówi kronika ustna o więk- 
szości ludzi wybitnych. 

Nakoniec najważniejszy z powodów, wy- 
wołujący pogardę dla zachodu i dla jego idei 
stanowi okoliczność, iż 909/, emigrantów i ze- 
słańców, po zrobieniu majątku na Sybirze 
wynosi się na zachód. Nikt z nich Sybiru nie 
traktował, jako nową ojczyznę, gdzie kości 
trzeba położyć. Taki stan rzeczy uniemożli- 
wiał jakąkolwiek robotę trwałą, gdyż każdy 
marzył o powrocie. Dlatego Sybirak niechę- 
tnie patrzy na emigranta, pogardza wszelką 
nowością, którą, jak nasz chłop, zawsze po- 
dejrzywa, a gdy podróżuje po za granicami 
Rosyi, lub świat Europy obserwuje przez 
dzienniki, postrzega, że chciwość złota jest 
tam niemniej potężna, a bezwzględność po- 
stępowania lepiej uorganizowana. 

Dlatego Sybirakowi zachód nie impo- 
nuje tyle nawet, co przeciętnemu Europejczy - 
kowi Paryż. 

W tem zjawisku zarozumiałego samopo 
czucia leży potęga indywidualizmu Sybiraka. 
On wszystko może, umie rozumie i równy 
wszystkim. Inni nie są lepsi, tylko każdy 
interes lepiej tu umieją obrobić. Po za tem 
— Sybirak nie widzi różnicy. 

Praktyczna trzeżwość Sybiraka ma w so- 
bie coś potwornego: każde przedsięwzięcie 
przyjmuje podejrzliwie 

Wszystkie ludy wschodnie odznaczają 
się pogodną biernością lub, że tak powiem, 
bierną kontemplacyą, czy to wskutek odmien- 
nych cech rasowo-oywilizacyjnych, czy też z 
powodu klimatu. Dość, że i Sybirak to czło- 
wiek spokojny, niemal bierny, lecz ten spo- 
kój siłę ukrywa. 

Uogólnień, syntezy nie zna i nie lubi. 
Myśli indukcyjnie, a nie porwie go żadna 
najwspanialsza dedukcya. On nigdy nie woła: 
Heureka ! 

Jak Anglik, rządzi sią syntezą cyfr i 
nieraz dochodzi do parodyj statystycznych, 
bo ufa cyfrom, tak Sybirak bierze pod uwa- 
gę tylko fakty — Że zaś nie posiada metody 
uogólnień, jak Anglik, więc nie posiada wy- 
tycznych. 

Gdy dochodzi do celów utylitarnych, da- 
lej nie myśli ani pragnie, bo nie ucieleśnia 
się w m lionie i miliona serc i pragnień nigdy 
nie odczuwa w sobie. 

Ten brak metody i ńieufność Sybiraka 
narażają go na spleen pesymizmu, sprowa- 
dzają nałogi żywiołowe, ówieki w mózgu, 
śdóes fices, rozpasanie — ale musi przyjść 
chwila, w której Sybirak światu zabłyśnie: 
gdy zyska wiarę, nadzieja go rozpromieni 
i miłość ogrzeje. 

Tyle można powiedzieć o Sybiraku inte- 
ligentnym, bo gmin — to barbarya, gdzie 
egoizm, życie żywiołowe jest regułą. 

Tak zwanych ludzi praktycznych a w 
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gruncie marzycieli podróż na Syberyę i po- 
znanie życia odrazu by otrzeżwiło. Oni wte- 
dy napewno wpadliby w szał mistycyzmu, 
podobnie jak wielu Sybiraków w trunkach 
i innych nałogach szuka ratunku. 

Do 90 pre. fortun sybirskich topnieje w 
ręku syna lub wnuka. przepada marnie w 
podróżach i bąchanaliach, gdzie w braku in- 
nego ujścia przejawia się szeroka azyatycka 
natura, 

Rozpacz może wydać arcydzieła sarka- 
zmu, rozpacz urąga naturze, lecz nawet syn 
szlachetnej rozpaczy musi ginąć marnie. W 
Japonii, wśród Malajczyków, wogóle na tych 
szczeblach oywilizącyi, gdzie miłość i poko- 
ra jest nieznaną — wszędzie tam haszysz, 
opium, wódka, spleen i pesymizm panują. 

To teź dopiero z chwilą, gdy Sybirak 
pozna wartość idei, wtedy dopiero obudzi się 
do życia, jako naród potężny. 

Teraz oto przełomowa ta chwila zbliżać 
się zdaje. 

Gdy ruch przemysłowo-handlowy i na- 
pływ obcych zmuszą Sybiraka do walki 
o byt, wtedy być może zbudzi się do życia na- 
ród nowy. 


Urywek poematu. 


Na dramatycznym konkursie warszaw- 
skim im. Paderewskiego zwyciężył młody po- 
eta krakowski łucyan Rydel. Jego sztuka, 
która otrzymała pierwszą nagrodę, baśń fan- 
tastyczna, oparta na podaniach ludowych 
nZaczarowane koło“ odznacza się poezyą słowa, 
niewolną jest jednak od pewnych dziwactw, pa- 
nujących obecnie w naszej literaturze poety- 
cznej. Gdy wschodziła jutrzenka najświeższej 
doby poezyi polskiej, młodzi wieszczowie 
śnili o Maeterlincku i symbolistach, to też i 
Rydla pierwotne utwory pełne są reminiscen- 
cyj belgijskich. Taką jest „Matka“ i takimi 
„Dies irae*. 

Potem osłuchał się już Maeterlink i wy- 
padło najnowszym krakowskim poetom szukać 
tematu do dzieł swoich w najbliższem oto- 
czeniu. 

I w tej epoce, która do pewnego sto- 
pnia trwa jeszcze, dostali się pod pantofel 
najodważniejszego z pomiędzy siebie, a mia- 
nowicie Tetmajera, który się zakochał w Ta- 
trach i usiłuje na fundamencie oryginalnych 
właściwości tamtejszej grupki ludowej zbu- 
dować nową szkołę literatury polskiej. Otóż 
ten wpływ Tetmajera, nie ze wszystkiem do- 
broczynny znać i na „Zaczarowanem kole“. 

A pominąwszy wreszcie kwestyę, czy 
uprawnioną jest w literaturze gwara ludowa 
a bo gdyby tak było, to należałoby naj- 
pierw porzucić mrzonkę o literaturze polskiej 
i zgodzić się chyba na istnienie tylu litera- 
tur, ile jest gwar ludowych wśród Polaków, 
a powtóre trzebaby się zdecydować pisać w 
gwarze chyba tylko ludowe rzeczy, dla ludu 
przeznaczone — pominąwszy tedy kwestyę tej 
gwary, która mocno zanieczyszcza „Zaczaro- 
ne koło* Rydlowskie, największą wadą u- 
tworu jest młodość samego autora. Tłómaczy 
on i to bardzo pięknie „Iliadę* Homera i zdo- 
bywa się tam rzeczywiście na majestatyczny, 
prawdziwie klasyczny spokój, będąc jednak 
dzieckiem swego czasu, w utwory własne sta- 
ra się włożyć całą gorączkę namiętną dzi- 
siejszego Życia. Te dwa prądy, niewtloczone 
w jedno koryto sprawiają, iż „Zaczarowane 
koło* niejednolite sprawia wrażenie, bo ani 
nie naśladuje spokojem Mickiewicza, ani wy- 
buchami uczucia nie dosięga wyżyn Słowa- 
ckiego a choćby Konopnickiej. 

Wszystkie te zalety i wady nie decydu- 
ją jeszcze wcale o tem, jakie wrażenie spra- 
wi utwór Rydla na scenie, Jest to jedynie li- 
teracka strona „Zaczarowanego koła* a może 
najcharakterysteczniejszą próbką stylu i kolo- 
rytu całej baśni jest następująca scena mię- 
dzy „leśnym dziadkiem“ fantastyczną posta- 
cią, strzegącą drzew i zwierząt w kniei a 
„głupim Maciusiem*, któremu cały świat roz- 
brzmiewa cudną mełodyą i który marzy 
tylko o tem, aby odegrać na fletni muzykę 
jemniezą : 

LEŚNY DZIADEK. 

W tej leśnej głuszy 

Jest ci takie ciche granie 
Jakoby muzyki jakiej... 

GŁUPI MACIUS. 
Ono się tak wszędy głosi 
Po świecie... I na polanie, 
Kędy bez dzień pasę krowy, 
I kiej na południe gonię, 
To i w polach kajsi cosi 
Gra i gra... Ten gaj wierzbowy 


Podle młyna, i te błonie 
Wszystko ma głos — a po rosie 
Wiatrem się to nosi... nosi... 


(Po chwili — zwolna). 
Wiecie wy, kiedy najwięcej ? 
Kiej za Jaśka pasę konie, 

A tu wkoło nocka czarna: 
To ja se legnę pasący 

Na szerokim, na wygonie, 
A tu gwiazdy, jak te ziarna 
Złote, rozsiane po roli... 

I nic — ino pies zaszczeka, 
I cicho — a tu powoli 
Woła mnie cości zdaleka, 

I żałośliwość mnie chyta 
Qkrutna, i takie smutki, 

nie wiem... Bo i ktoby ta 
Mógł wiedzieć, co na człowieka 
Przychodzi. A ja samiutki 
Jak palec w tę nockę ciemną, 
Ino się słowik nademną 
Urzewnia, i tak mi gada 
— „Biednyś — biednyś ! 

Boli — boli — boli... 
Oj, tak — tak! 

al mi cię, Żal, żal, źal! 
Ma-ciuś-ciuś-ciuś-ciuś-ciuś ! 
Biednyś! Oj, tak! 
Cierp, cierp, cierp, cierp, ciecp!* 


LEŚNY DZIADEK. 


To słowik do ciebie gada 
I przywtarza twoje imię? 
I inszą mowę ptaszęcą 
Zmasz-li ? 


GŁUPI MACIUŚ (z miną znawcy). 
A znam ta co nieco. 


LEŚNY DZIADEK. 
A wróble? 


GŁUPI MACIUŚ. 


Wróblego stada 
Smiech posłuchać, jak to w zimie 
Kole stodoły się kręcą: 
Spatrzeć chcą. Aż na topolę 
Wszyściuókie chmarą się zleca 
I tak tu sobie świergolą: 
— Wiesz, gdzie pszenica ? 
— Wiem — wiem! 
— Wiesz? 
— Wiem! 
— Wiesz? 
— Wiem! 
— Leómy, leóÓmy? Mnie ćwierć, tobe 
ćwierć! 
— Mnie ówierć, tobie ówierć ! 
wierć ! ówieró! ówierć! ówierć! 
(Smieją się obaj — milczenie). 


LESNY DZIADEK. 


Któż cię tej mowy ptaszęcej 
Uczył? 


GŁUPI MACIUS. 


A ktoby? Dyć przecie 
Sam słyszę, bydło pasęcy I 


LESNY DZIADEK. 
A każdy cię głupim zowie?... 


GŁUPI MACIUS. 


Ono tak widno być musi, 

em głupi... Boże na świecie! 
Nie mam tego zmysłu w głowie, 
Co trza! — Jeszcze u matusi 
To tam dobrze było wprzódej, 
Pókim miał matusię swoją, 
Ale na służbie u ludzi I 
Mocno trzymam — mówią: „Zdusi!'*' 
Słabo trzymam — mówią: „„Puści!" 
Ino śmiechy ze mnie stroją .. 
Anol 


(Macha ręką.) 
LESNY DZIADEK. 
I biją? 
GŁUPI MACIUS. 
A jużci! 
Nie biliby? Młynarz stary, 
I Jasiek też, i Maryna: 
Oni wszyscy mają ręce... 
Co mi ta?! Ja se fujary 
Na pociechę z wierzby kręcę 
To ta człowiek zapomina 
I o biciu i o głodzie 
Kiedy fujarę udłubię 
I gram onemu lasowi, 
I gwiazdom gram, i tej wodzie, 
I gram wszelkiemu ptakowi, 
Wiecie? Ja grać straśnie lubię! 
(Długie milczenie.) 
Dziadu? Prawda? Kwiat paproci, 
Co na święty Jan rozkwita, 
I tak się pali, a złoci, 
Kieby gwiazda rodowita 
Z nieba jasnego... doprawdy ? 
Czy jest moc taka w tym kwiecie, 
e kto go znajdzie, to zawdy 
Ma, co ino chce, na Świecie ? 


A EWA n 


Ile ludzie piją? 


Ciekawą kwestyę, gdzie ile ludzie wypi- 
jeją, stawianą i rozwiązywaną już wiele razy 
spróbował niedawno ponownie rozstrzygnąć 
statystyk Gustaw Sundboerg, Szwed, poda- 
jąc przegląd konsumeyi wódki, piwa i wina 
i w ogóle alkoholu. Przyjął on, iż w wódce 
mieści się 50 pre. alkoholu, w winie 10, a w 
piwie 4. 

Przeciw wódce wyruszyły w ostatnich 
czasach z szczególną zawziętością w pole 
niektóre społeczeństwa, żeby wspomnieć tyl- 
ko wota antyalkoholiczne w Norwegii i ruch 
przeciwwódczany we Francyi. Otóż jeżeli się 
ustawi państwa w tym porządku, w jakim 
wypada u nich konsumcya wódki na rok i 
głowę ludności, a weźmie przytem za je- 
dnostkę litr, to najwięcej piją Duńczycy, bo 
144 litra, potem idzie Belgia 9:7, Holandya 
9:4, Rosya 93, Austro- Węgry, Rumunia i 
Serbia po 9, Niemcy 8'8, Francya 85, Szwe- 
cya 6:6, Szwajcarya 6'1, Północna Ameryka 
6-9, Anglia 5'2, Norwegia 3:5, Finlandya 28, 
Włochy 12, a Hiszpania i Portugalia po 1. 

Statystyka ta zarazem wykazuje jak 
niepewne są jej daty, Niemcy bowiem rów- 
nież niedawno zestawili podobną, w której 
dowodzą, iż nie Duńczycy, lecz Anglicy naj- 
więcej wódki wypijają. Natomiast wszystkie 
statystyki umieszczają Rosyę na trzeciem al- 
bo czwartem miejscu — wbrew ogólnej opi- 
nii o zamiłowaniu Moskali do wódki — a 
znowu ciekawym jest fakt, tak samo przez 
wszystkie statystyki stwierdzony, że Francu- 
zi spomiędzy wszystkich romańskich ludów 
najwięcej wódki piją. 

Konsumcya piwa na litry daje następu- 
jące daty: Belgia 183-6, Anglia 135, Niemcy 
107, Dania 87, Północna Ameryka 64, Szwaj- 
carya 40, Holandya 34, Austro-Węgry 32, 
Szwecya 26, Francya 22, Norwegia 20. Fin- 
landya 8, Rosya i Serbia po 4, Rumunia 2, 
Hiszpania i Portugalia po 1, a Włochy tylko 
1/, litra. 

Co do wina, to daty Sundboerga są na- 
stępujące : Najprzód idzie Hiszpania 115 litrów 
dalej Francya 107, potem Włochy prawie 97, 
Portugalia 96, Szwajcarya 60, Rumunia 51, 
Serbia 38 Austro Węgry 22, Niemcy 67, Bel- 
gia 3'9, Rosya 3:8, Holandya 2, Anglia, Stany 
Zjednoczone i Dania przeszło 1 a Norwegia, 
Szwecya i Finlandya niecały litr. Duńczycy te- 
dy piją nietylko wiele piwa ale i dużo wina i 
słusznie w Szekspirze o nich czytamy, że nie 
wyłewali za kołnierz. Ludy południowe bardzo 
mało piwa piją. Wogóle przeciętnie wypija 
Europejczyk na rok 42 litry piwa a 35 wina. 

Jeżeli się ogólną konsumcyę alkoholu po- 
równywa, to wypadną następujące cyfry: na 
Francyę 15:87 litra, Belgię 13, Hiszpanię 12, 
Portugalię 10, Rumunię 1C, Niemcy 9, Serbię, 
Anglię i Austro Węgry 8, Holandyę 6, Zjedno- 
czone Stany i Rosyę przeszło 5, NSzwecyę 4, 
Norwegię 3 i na Finlandyę 2. 

W ostatnich dziesiątkach lat znacznie 
się wzmogła konsumcya wódki w Stanach Zje- 
dnoczonych, Francyi i Belgii. To też w tych 
państwach właśnie rozgorzała walka z pijań- 
stwem. Profesorowie uniwersyteccy i lekarze 
jak mogą starają się najjaśniej przedstawić 
grożne skutki alkoholizmu, ale na razie skutki 
tego są niebardzo widoczne. 


Jeszcze jeden szpieg. 


Powiadają, że wszystkie państwa szpie- 
gują się wzajemnie. Musi to być prawdą, ale 
niemniej prawdą jest, że na 10 schwytanych 
szpiegów conajmniej siedmiu jest zawsze na 
żołdzie niemieckim. Albo tedy Niemcy mają 
najniózręczniejszychiszpiegów, albo co prawdo- 
podobniejsze, uprawiają szpiegowstwo ną naj- 
większą skalę. Inaczej trudno sobie wytłóma- 
czyć, dlaczego rzadko tylko słychać o szpie- 
gach francuskich, angielskich, rosyjskich, a 
najrzadziej, albo i nigdy prawie o austro-wę- 
gierskich. 

W Paryżu i po za Paryżem prawdziwą 
sensacyę wywołało niedawne aresztowanie 
niejakiego Olaeysa, oskarzonego o szpiegow- 
stwo wojenne. Rzecz ta tem bardziej zanie- 
pokoiła interesowane sfery, że natrafiono, zdaje 
się na rozgałęzioną sieć „zasiągania informa- 
cyi“ na rzecz Anglii i Niemiec. Epizod are- 
sztowania podobno tak się miał: 

W d. 25 marca wieczorem aresztowała 
paryska służba bezpieczeństwa publicznego w 
chwili jego przybycia do Paryża szpiega, po- 
zostającego na żołdzie Anglii. Nazywa się on 
Józef Clayes, a pochodzi z Brukseli, jest žo- 


naty i ojcem dwojga dzieci. Oto okoliczności 
które spowodowały jego ujęcie. Przed kilku- 
nastu dniami zawiadomiono p. Oudaille'a, ko- 
misarza policyi specyalnej w Cherbourgu o 
tajemniczych krokach pewnego mężczyzny i 
pewnej kobiety, którzy bądź to pieszo, bądź 
też w powozie zwiedzali wybrzeże normandz- 
kie, zatrzymując się najczęściej w pobliżu 
fortów i bateryi, badając z uwagą uzbrojenia 
i dokonywując zdjęć fotograficznych, lub też 
robiąc sobie notatki na mapach. 

P. Oudaille wybrał się niebawem w dro- 
gę, odnalazł podejrzaną parę, śledził jej kro- 
ków i uzyskał pewność, że mężczyzna jest 
szpiegiem, używającym żony do pomocy w 
zbrodniczem rzemiośle. 

Komisarz policyi wzmocnił nadzór nad 
nimi. Sledził Claeys'a przez dni kilka, wi- 
dział, jak szpieg zbierał widoki przystani, 
oraz otaczających ją fortyfikacyj, jak badał 
za pomocą lunety najmniejsze szczegóły wy- 
brzeża, jak notował te szczegóły na mapie 
topograficznej, jednem słowem, jak spełniał 
skrupulatnie rzemiosło szpiegowskie, udając 
zwyczajnego turystę. 

Uzyskawszy tę pewność p. Oudaille za- 
wiadomił o tem odkryciu p. Vignie'ego dy- 
rektora bezpieczeństwa publicznego i rano 
udał się do hotelu, w którym mieszkał Claeys, 
gdy mu doniesiono, że szpieg pospołu z żoną 
wyjechał do Paryża, aby stamtąd powrócić 
do Belgii. 

Komisarz policyi zatelegrafował niezwło- 
cznie do Paryża i o godzinie 5 wieczorem, 
w chwili, w której małżonkowie Claeys opu- 
szozali pociąg, oteczyło ich kilku ajentów po- 
licyjnych i podążyło za nimi. Szpieg poznał 
niebawem, że jest zgubiony. Zwrócił się do 
komisarza, dowodzącego ajentami, i prosił, 
aby go nie wystawiał na brutalności, jakieby 
go spotkać mogły ze strony publiczności, lecz 
zaprowadził do specyalnego lokalu, gdzie 
przyrzekł wyznać wszystko. Usłuchano tej 
prośby i Claeys przyznał się w zupełności 
do winy. 

Rewizya jego bagażu wydała wynik 
zdumiewający. Znaleziono w nim karty topo- 
graficzne z odpowiedniemi notatkami, zdjęcia 
fotograficzne, notatki, plany wybrzeży i ba- 
teryj itp. 

Wszystko to stanowiło czternsście pa- 
kietów. Claeys i jego żona spędzili noc w lo- 
kalu, w którym ich umieszczono. Nazajutrz 
rano badano ich powtórnie, a po południu 
odesłano w towarzystwie czterech ajentów 
do Cherbourga i oddano w ręce władzy sądo- 
wej tego miasta. 

Z Cherbourga doniesiono dalej w sprawie 
tej co następuje: Claeys i jego żona przy- 
byli przed dosć już dawnym czasem do 
Cherbourga. Pierwsze ich przybycie datuje się 
od 26 października 1898 r. Stanęli w hotelu 
du Nord, następnie zniknęli po miesięcznym . 
pobycie. Powróciwszy do Cherbourga 26 sty- 
cznia r. b. małżonkowie Claeys zajęli na no- 
wo swój pokój w hotelu, skąd po kilku 
dniach przenieśli się do mieszkania prywat- 
nego. Policya zwróciła uwagę na Claeysów 
natychmiast po ich przybyciu i przedewszy- 
stkiem częste ich wycieczki wzbudziły podej- 
rzenie. Śledzono ich prawie codziennie i o- 
trzymano w ten sposób pewność, że cudzo- 
ziemcy oddają się szpiegostwu. Podobno 
Claeys zwiedził kilkakrotnie arsenał i miał 
na to prawne pozwolenie. 


Dział ekonomiczny. 


—. Wiedeń 8 kwietnia. Jeneralne zgroma- 
dzenie wiedeńskiego stowarzyszenia banko- 
wego uchwaliło wczoraj z czystego zysku 
rozdzielić 6 pre. dywidendy, a nadto po 5 zł. 
od akcyi jako superdywidendę. 


— Gal. bank hipoteczny. Z dniem 81 
marca roku 1899 były w obiegu: 4%, lis- 
tów hipotecznych zł. 12,350.900, 4'/,/, listów 
hipotecznych zł. 45,382.600, 50/, premiowanych 
listów hipotecznych zł. 4,153100, łącznie zł. 
61,886.600. Asygnacyi kasowych było w obiegu 
zł. 2,184,150. 


Wiadomości giełdowe. 


— Berlin dnia 7 kwietnia. Zamknięcie 
giełdy: Banknoty austryackie 16950. Spiry- 
tus 3970 marek. Austryackie kredyty — —, 
Disc. Commandit —'—. "As 

— Frankiurt dnia 8 kwietnia. Giełda 
wieczorna: Austr. kredyty 224:20, kolej pań- 
stwowa 166—, alpiny —'—, Disconto 19435, 
Laura ——. 

— Paryż dnia 7 kwietnia. Zamknięcie 
giełdy: Trzyprocentowa renta 101:95. Mąka 
43.20. 
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Lwów, róg ulicy Jagiellońskiej Trzeciego Maja. 


Książka babuni. 


(Z niemieckiego). 


(Dokończenie) 


Wtem zupełnie niespodzianie, zjawił się 


pewnego dnia w okolicy człowiek, dawniej |. 


tu zamieszkały, i zażądał od Alojzego za» 
płaty długu, zaciągniętego jeszcze przez nie- 
boszczyka ojca. Żądanie to padło na rodzinę. 
jak grom z jasnego nieba. Suma była zna- 
czną, wszyscy mniemali, że przed dwudzie- 
stu laty już została spłaconą. Nigdzie jednak 
nie było na to dowodu. Dworek wiejski po- 
grążony był w głębokim smutku. Okazała się 
bowiem potrzeba sprzedaży części gruntu; 
w takich warunkach o weselu Fredzia i mo- 
wy być nie mogło. 

Alojzy, ciężko strapiony, udał się po 
rądę do matki. Gdy skończył, poczęła trząść 
głową i wymawiać, że śmie oskarżać umar- 
łego ojca. Następnie zapadła w głęboką za- 
dumę, i wbrew zwyczajowi, może z godzinę 
spędziła w milczącem zamyśleniu. Wtem na 
twarzy jej przemknęło coś, nakształt błysku 
wspomnienia ; zerwała się z zydla, otworzyła 
szafę i wyjęła z niej... wyśmiewaną książkę 

Syn, siedząc ze zwieszoną na piersi 
głową, nie zwracał uwagi na staruszkę, 


Seid. Bastrobe : s 


bis fl. 42.75 p. Stoff z. kompl. Robe — Tussors uud Shantungs 


KSIRGARNIA, KATOLICKA 


Dr. WEAD. MIEKOWSKIEGO 


w Krakowie, Rynek 30 


otrzymała na skład główny dziełko co 
tylko wydare p. t.: 


ROBINSONADA KRAKOWSKA 


obrazek prawdziwy 
napisa? 
ŚCISŁAW BERGOWSKI. 


Cena egzemplarza 50 groszy 
a z przesyłką poczt. 0 6 groszy więcej. 


używa z 


LUROBNE OGŁOSZENIA 


płwe i osłabieniu żo 


Leśnictwo Zassów i; 
(o: p. Zassów stacya kolei i telegr, Czarna) wysyła za zaliczką niżej podane $ 


nasiona lesn 


GAZETA NARODOWA : Niedzieli ::.. 
CO E Ao. « , | ZARZ. - |; L dm od) a N „am Am © oo 


która milcząc wciąż, pilnie szukała czegoś 
w książce. 

— (o matka tam przechowuje? — po- 
myślał z westchnieniem. — Pąpierki, kokard- 
ki... Dziecinnieje już biedaczka. 

W tej chwili matka podała mu zżółkły. 
od starości skrawek papieru. 

— Masz pokwitowanie na to, że dług 
został spłacony, — rzekła z wielkim spo- 
kojem. 

Aloizy, przestraszony, w pierwszej chwili 
sądził, że matką straciłą zmysły. Począł 
drzeć, bełkotać, s wzrok jego, w którym się 
odbijał wyraz przerażenia, spoczywał na pa- 
pierze, który staruszka mu podawała. 

Nie! matka miała rację! Było to w sa- 
mej rzeczy pokwitowanig z zapłaconego 
długu! 

— Wiesz, że czytać nie umiem, — rze- 
kła patrząc na kartkę spojrzeniem przenikli- 
wem, ale lubię widok .pisanego*. Zbierałam 
więc wszystkie skrawki zapisanego papieru 
i chowałam je do książki. Nie meżna wio- 
dzieć. 

Przy tych słowach, w oczach jej zaja- 
śniał błysk tak filuterny, że syn mimo wzru- 
szenia, musiał się roześmiać. Lecz staruszka 
ciągnęła dalej z wielką powagą : 

— Kartka ta ojcu twemu musiała wy- 
paść z kieszeni. Przypominam sobie, że za- 
chorował tego samego wieczora, po odejściu 
wierzyciela. Co między nimi zaszło, tego ni- 


gika , 


cheringa Wino „Condarango* 


z wyłornym skutkiem przeciw brakowi apetytu , oierpieniom 
b katarze żołądkewym i kurczach żołądkowych. 


Schering's Grüne Apotheke, Berlin, N. 
We Lwowie w aptekach P. Mikolascha 1 A. Sklepińskiego z a 


Oz 


gdy mi nie powiedziął.. Był w ogóle cichy 
i bardzo małomówny. Wówczas tyfus pano- 
wał u nas i we wsiach okolicznych. Ojcieo 
twój zachorował, i począł majaczyć w go- 
rączce. Kartka leżała na podłodze przed jego 
łóżkiem. Podniosłam i schowałam do książki. 
Do mojej książki.... do mojego modli- 
tewnika. Ojciec, wyzdrowiawszy, nie pamię- 
tal wcale zajścia, i zapomniał też o pokwi- 
towaniu. 

Alojzy wrócił do domu, pełen radosnego 
upojenia Oszust który chciał wyzyskać- mnie - 
many brak dokumentu, otrzymał zasłużoną 
karę, a Fredzio i jego ukochaua niezadługo 
stanęli u ołtarza. 

Zawsze otaczali staruszkę miłością i sza- 
cunkiem, ale teraz wdzięczność granic nie 
miała. Od owego dnia nikt już we dworze 
się nie śmiał na widok książki babuni. 


* + 
* 


Na wiosnę, gdy bez i srebrnobiałe nar- 
cyzy napełniały powietrze odurzającą wonią, 
Jerzy, po dłuższej niebytności, przyjechał do 
matki w odwiedziny. 

Było to w niedzislę, i wszyscy razem 
udali się do kościoła, w nastroju bardzo uro- 
czystym. Nie w takiem usposobieniu jednak 
odbył się powrót do domu. Jerzy podczas na- 
bożeństwa siedział obok matki, a staruszka 
więcej niź kiedykolwiek wertowała swą ksią- 
żkę. Bawiła się kartkami i papierkami, jak 


POCIE KE I— £ 


i 
Yy 


4 L Rozp. c. k. kr. Dyr. sk 28957. 
j U. Det zadaj 


po 1 et. od wyrazu. 


ASZYNKI amerykańskie do siekania 
M mięsa po złr. 3:— i 350, Sita wło- 
sienne do przecicrenia mięsa po złr. l*—, 
1-30 i 160, poleca Piotr Ubrząstowski, han- 
dei żelazny we Lwowie, plac Kapitulny 
1 (naprzeciw katedry). 

Lwów, poleca wszelkie 


l. Kaprali lnstrumenta muzy- 


ozne i samogrająca. Cenniki bezpłainie. 


MSZ: SINGERA 1ęczne od 25 do 
50 zł., nożne o1 27 do 65 z4. raiami 
o 4 złr. miesię'znie tylko z najlepszych 
abryk chrześcijańskich. Ajentów nigdy 
nie wysyłam. Proszę żądać cenniki. JÓZEF 
IWANICEI, mechanik i specjalista, Lwów, 
Akademicka 26. 


» Czarna 


Buk 


K na konie, własnej roboty, z ow- 
oce czej wefmy, duże, iładue, w pasy 
Gznene z pąsowem lub z żółtem, po ułr 
650 sztaka. Dwór Łapszyn-Brzeżany. 
własnego 


E (a Va j 
- | 

| Ę 0 chowu 
USM; <E 


„godne, dobrze wystałe, dostarcza od 56 
rtrów wzwyż, białe litr po 24 ct., ozer- 
wonue po 26 ot. Benedykt Herti, właściciel 
dóbr, zamek Golitsch przy Gonobitz, Styrya. 


Po dłuższym pobyciu w Paryżu 


otworzyłam 


szkołę kroju sukien damskich 


Krój angielski i francuski udziela się 
nowym i łatwym sposobem , pod gwaran- 
oyą za sumienną naukę. Przyjmuję także 
snknie do roboty, które wykonuję z gu- 
stem i elegancyą, od 6 złr. za fason. — 
Przyjmuję suknie do krajania i fastrygo- 
wania, według miary robię formy na sta- 


Jodła Pinua abias 
Limba Pinus cembira . . . 
Sosaa pospolita P. Silvestris 


„  ameryk. P. S:robas . 
Modrzew P. larix 
Świerk P. picea ..... 
Akacya Robiuia po. . . .|=* 
Fokas silvestris 
Brzoza Betula alba. . . . 
Dąb Quercus pedune . . 
Głóg Urat:geus mou. . . . 


Od dawna ze skuteczności znany dyetet. kosm=tyczuy 
środąk (wcieranie) do nadania odporności i siły 9zię- 
à gnom i mięśniom ciałą ludzkiego 


Kwizdy płyn 


anak węża (płyn dla podróżników) 
przez podróżników. kolarzy i jeźdżeow ze skutkiem używuny do 
nadania odporności i przywrócenia siły po wielkich wyc: v kach. 


ct. 


Cena jednej flaszki 1— złr., '/, flaszki 60 
Prawdziwego dostać można w każdej aptecą. 
Skład główny: 


Apteka obwodowa Korneuburg pod Wiedniem. 


Od roku 1868 używa się z najle szym skutkiem. 
Bergera lecznicze mydło smołowcowe 


na klinikach i przez lekarzy polecone, bywa używane prawie we wszystkich pań 
stwach Europy z świetnym skutkiem na wszelkie wyrzuty skórne szezególniej na 
przewlekłe i łuszczące się liszaje, świerzb, strupy i pasożylne wy- 
rzuty, tudzież na ezerwoność nosa, odmarznięcia, pocenia nóg łupież 
na głowie i brodzie. — Bergera mydło smołowcowe zawiera 450/, smo- 
łowca drzewnego i wyróżnia się znacznie między wszelkiemi inaemi ; 
mydłami smołowcowemi w handlu. Celem uchronienia się przed fałszo- 
zaalami należy żądać wyraźnie Bergera mydła smołowcowego i uwa- 


niki i suknie. Zamówienia na prowincyę | żąć na wydrukowany obok znak ochronny. 


uskutaczniam w najkrótszym czasie. 


Marya Helena 


Lwów, ul. Trzeciego Maja 1. 21. 


Baczneść! | 


Kanarki 


z Harcu 
uiezmordowane 
śpiewaki dzien- 
ne i wieczorne, 
obdarzone prze- 
śli-znym głsaem, 

w << ezyto ciągłym 
czy trylem, wiernie naśladującym głos pi- 
szezałki , fletu, skowronka itd. Wysyłam 
z gwarancyąądostawienia żywych do miej- 
aca przeznaczenia. Daję kupującemu 3 dni 
do wypróbowania ptaka, a pieniądzejprzyj- 
muję a zaliczką poczt. Za kanaka I. kl. 
żądam 8 złr., II. kiasy 6 złr.. III. klasy, 
4 złr. Ponieważ nie ponosimy żadnych 
kosztów, mogę więe przy rocznej sprzeda- 
ży 40 do 50.000 sztuk, zadowolić się ma= | PP 
łym zyskiem od sztuki. Kanarki moje zy- 
skały 70 złotych i srebrnych medali państ. 
od krajowych rad rolniczych , oraz dyplo- 
my honorowe i pierwsze nagrody. 


Hodowla szlachetnych trylerów z Harcu 
Fryderyk Sauer w Graslitz. 


W uporczywych cierpieniach skórnych używa się 
wego skutecznie 


Bergera mydła smołowcowo- siarczanego. 

Jako łagodniejsze mydło smołowcowe do usuuięcia wszelkich nieczystości cery. 1::! 

wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako niazrównanę mydło do mycia i 
kąpieli dia codzieanego użytku służy, zawierające 345*/, gliceryny=i pachnące 


Bergera glicerynowe mydło smołowcowe. 


Rożsyłkę moich! Cena sztuki każdego gatunku 35 et. wraz z przepisem nżycia, | 
harceńskich Xa-| Z innyeb mydeł Bergera poleca się następne, zasługujące na uwage: 
narków z 1608; dla wydelikatnienia cesy; mydło boraksowe przeciw wypryskom; mydło karbołowo 
już rozpocząłem. do wygładzenia cery i blizn po ospie i jako mydło odwaniające ; mydło ichthyolowe ' 
czerwoność twarzy; Bergera lgliwiowe mydło do kąpieli i igliw'ows mydło toaleto | 
we ; Bergera mydło dla małych dzieci :25 ct ) | 


Bergera mydło petrosulfolowe 
przeciw czerwoności twarzy i nosa, wyrzutom i swędzenia 
bardzo skuteczne; mydło slarczane przeciw stłaszczeniom i nieczystyń: 

Bergera pasta do zębów w tubkach, 


najlepszy środek do czyszezenia zębów, Nr. 1 dla normalnych zębów, Nr 2 dla pa- 

lących. Cena 30 ct. Mydło tanniaowe przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów. 

Względem innych mydeł Bergera zwracamy nwagę na przepisy użycia. Należy żą-. 
dać zawsze mydeł Bergera, gdyż istnieją liczne naśladewanania bez skutka. 


Fabryka i główna rozsyłka: G. Heli & Comp., w Opawie (Troppau) 


odznaczona” dyplomem honorowym na międzydarodowej wystawie ac 


tycznej w Wiedniu 1888 roku. 


Cennik : Sadzonek leśnyeh, Drzew parkowych, Krzewów 
ozdobnych i roślin pnacych przesyła darmo i opłatnie 


Łarząd leśny Zassów pod Czarną. 


zamiast mydła smołuwco- 


Mydła benzoowa ' 


skóry; mydło piegowe 
10a stóry. | 


Miejsea nabycia we Lwowie: w aptekach pp.: P. Mikolascką, Zygm. Rucke- | 
ra, H. Blumeafelda, Jakóba Beisera, A. Łazowskiego, A. Ehrbara, Z. Haya, K. Skle-| 
pińskiego, J. Wewiórskiego, Dr. Zarzyckiego i A. Rappaporta — dalej w aptekach 
.: w Brodach a Kulaka, Krise, i Landesberga, w Borsscsowie u M. Piotrowskiego - 
w Brzeżanach u A. Dursta, L. Nahlika; w Brzozowie u Halamass spadk.; w Chy 
rowie u Lewickiego, w Drohobyczu u A, Krzyżanowskiego G. Tobiaszka; w Jaro- 
dsawiu , u J. Angermanna , J. R.hma; w Kołomyi u Pawłowskiego, Stenzla, Wito- 
łsawskiego; w Kamionce u Pilewskiego; w Preemyślu we wszystkich 4 aptekach- 
w Rseszowie u Karpińskiego, Próna; w Samborze u J. Aleksiewicza i Herdliczka 
spad.; w Stanisławowie w wszyutkich 3 aptekach; w Skolem u apt. Lechowskiego, 
dalej w Stryju, w Tarnopolu, jaLoteż we wszystkich znaczniejszych aptekach Galicyi. 
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wo Me ee fa Ogloszenie konkursu 
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75% | 180] Jasion Fraxinus excel zld f | C. k jeneralna dyrekcya zarządu tytoniowego przyjmie prak- 

P. Austriaca a sa i WA + -|3|_ gl] tykantów do służby przy galicyjskich fabrykach tytoniu i urzędach 
a 450/, | 11—| Olcha czarna Alnus gł. . . [5|—35]f, wykupna tytoniu. — , 

30%, |---60| „ biała Alnus inoi » » r]: _ Ukończeni uczniowie wyższych szkół otrzymają natychmiast 
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wykupna tytoniu. 


Wiedeń, 11 marca 1899 


i ; 
jaga Curaçao, Anisette, Cherry Brandy, 
Champagne 4 loranga i t. d. 


Jedyna fabryka 


w Amsterdam ie J ; , n 
POŁ lejowych, na sutanny i dla sędziów 
Rok założenia 00 aI wi o 
1679. å Ez p aos nach fabrycznych, 
A. 08" p 
. D 
D EC RYE kef wI SKEA 7 
n] ČT at À FABRYCZNY § 
O go” WIEDEŃ, | 
Ka I. Kohlmarkt Nr. 4. | 
gród * > j 
o: Do nabycia we wszystkich renomowanych 
winiarniach i handlach delikatesów. 
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padaniu włosów, 
przyspiesza. 


i 
kutku, kosztuje 


nie skutek osiąga 


; > Z Jej 
wolony i proszę 0 nadesłanie 
Z szacunkiem 
Jej moje zupełne Sznanie za pomadę Komogen. 


. 15. Składy urządza 


9. Kwietnia 159%. 


G. Henneberg’s Seiden-Cab 


À R i EN BAD sta śliwy pr 


znakomite przez swoje wysokie 


Ja R ZĘ W WE 2 
Uzdrowisko wodne 


< % z silng, ogólnie uznaną woda z soli glauberskiej, b 
| a i szą czysta wodą żelazną, najbardziej obfitej w żelazo ze wszystkich 
j mineralnych kapieli bagnistych. 
Ę 


koło Kapfenberg, Styrya. 
Wspaniała alpejska okolica. Kapiele różnego rodzaja. 
miesz: ania, Prospekta gratis i franco rozsyła Zarząd. BĘ 


5 TAZROKCZAZKOZ KO IOE 


| wymi, a językiem niemieckim w dostatecznej mierze i mają w swych 
J odpowiednim stemplem zaopatrzonych podaniach wykazać obywa- 
4 telstwo państwa austryackiego, wiek 1 stan wolny, tudzież swój 
$. stosunek wojskowy, następnie studya egzamina i wiadomości języ- 
kowe, wreszcie świadectwo moralności i świadectwo państwowo- 
lekarskie względem fizycznego uzdolnienia do służby fabrycznej i 


Również mają podaó czy i w jakim stopniu są spokrewnieni 
lub spowinowaceni z urzędnikami e. k. zarządu tytoniowego. 

Podania należy wnieść w przeciągu sześciu tygodni do c. k 
jeneralnej Dyrekcyi zarządu tytoniowego, a jeżeli kómipstujący 
jest już w służbie państwowej w przepisanej drodze urzędowej 


C. k. jeneralna Dyrekcya zarządu tytoniowego. 
C. k. jeneralny dyrektor: Kempf m. p. 


© Gr Ei IN ! Przyzwoitość 
nakazuje nam pielęgnować włosy, prawem rcz- 
E sądku zaś jest uskuteczniać to zapomocą Komo 
4 i gen. Komogen jestto nowo przezemnie wynale 
f ziona, prawnie zastrzeżouą a przez znakomitości 
zbadana pomada na włosy i brodę, jadyny sku- 
teczny środek, który rzeczywiście zapobiega wy- 
porost zaś tychże zaakomi ie 

1 tygielok próbny, który otrzyma: 

można u wynalazczyni H. Winter, 

IX., Błeiehergasse 10, przekona o pewności 


się wszędzie, za zaliezką. 
wypadania cebulek włosowych. łaskawa Pani | 
pomady Komogen jestem zupełnie %+do- 
dalszych 4 tygielkow. Trient, 28 listopada 1 98 
Dr. A. Girardi. Wielmożna Pani! Czuję się w obowiązku wyrazić 


pełnie, zaraz po użyciu Pomocy tygielka. Rozalia Mayer, I. Weihburgg. 18, 
h 


Nr. 98. 


dziecko małe, i nie uszło bacznej uwagi sy-|i rzewne przed ołtarzem przeszłości obcho- 


na, że cała młodzież wiejska wysoce ubawiła 
się tym widokiem. Nie | to się musi skończyć. 
Siedząc obok matki, w chłodnym pokoiku, 
pełnym zapachu ziół, suszących się na pół- 
kach, powiedział jej to bez wszelkiego 
wstępu: 

— Matko! przecież czytać nie umiesz: 
Na co ci tą stara książka? Odłóż ją. Ludzie 
się śmieją, gdy zaglądasz do niej. Wszyscy 
wiedzą, że nie umiesz się mollić. 

— Owszem, mój synu — odrzekła po- 
ważnie — modlę się z niej. A może i ty 
zechcesz zajrzeć do mojej książki ? 

Wyjęła książkę z szafy, położyła ją 
przed nim i wyszła z pokoju. 

Długo, długo mężczyzna stojący na wy- 
żynach społeczeństwa, siedział przed zbiorem 
zżółkłych kartek. Nie czytał książki, cała je- 
go uwaga skupiła się na zapisanych skraw- 
kach papieru. Dumna jego dusza złagodniała; 
wspomnienia dzieciństwa i młodości powra- 
cającą falą mózg mu zalały i serce. Ujrzał 
przed sobą świadectwa swoje szkolne, drobne 
podarki, które przywoził matce, pierwszy 
list pisany z uniwersytetu, kilka wierszy ulo- 
tnych. I odżyło w nim całe przywiązanie 
serca, które dawniej było i łagodniejszem, i 
gorętszem i uległem bardziej. 

Matka czytać nie umiała, ale wszystko 
to było wyryte w jej pamięci. Ona czytała 
sercem, a serce jej pozostało niezmiennem, 


sowie schwarze, weisse u. farbige Henneberg-Seide v. 45 kr. bis fl. 14.65 per Meter — glatt, ge- 
streift, karriert, gemustert, Damaste etc. (ca. 240 versch. Qual. und 2000 versch. Farben, Dessins ete.) 


dziło nabożeństwa. 

I teraz dopiero syn, który długo bawiąc 
na obczyźnie, obcym poniekąd stał się wśród 
swoich, pojął całą głębię szlachetnej, pięknej 
duszy swej matki. 

Tak, książka ta prawdziwem była nabo- 
żeństwem ! 

I samotny mężczyzna wciąż czytał i 
czytał. 

W sercu rozbudziła mu się wiosna; 
świeży jej powiew chłodził mu rozpalone 
czoło. Myśli poczęły blednąć, uczucia pow- 
stawały, różowe jak jutrzenka; w dygnita- 
rzu zmartwychwstał człowiek, który długo, 
długo leżał w uśpieniu. Było to działanie 
serca NA Serce. 

Staruszka wróciła. Bez zwykłej nieśmia- 
łości pogładziła zwiędłą, pomarszozoną dłonią 
ciemne włosy syna. Jasna, przeczysta łza, 
wymykając się z pod powiek czytającego, 
spadła na kartkę, leżącą przed nim. Ujął 
obie ręce matki i z czcią głęboką nad niemi 
się pochylił, Następnie zwrócił jej książkę. 

— Będę częściej przyjeżdżał — rzekł 
z cicha — i częściej czytywał twoją książkę. 

A wzrok matki, który wszystko pojmu- 
je, zrozumiał łagodny blask w wllgotnem 
oku syna. 


Zu Roben und Błousen: ab Fabrik! An Private perto- u. zollfrei ins Haus! 


Muster urńdsehend. 
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| 74 
m 


Lotnie 


Urząd gminny. 


kapiele 


Fine 


Wiedeń, 


Komogen rozseła 
zczególniejszy zupeł- 
się u dzieci oraz chotych na 


1 JB 


JAN 


Wypadanie włosów ustało zu- 


się 


(oprócz przejezdnyeh). 
Wody leoznioze do płoia w zakładzie: Kreuzbruan, 
Źródło leśne, źródło Radolfa, źródło Ambrożego, źródło Karoliny. 


| OO OOOO O ZZ NEA 
Wysyłka sukna tylko dla prywatnych. 


Sztuka długości 3.10 mtr., do- 
stateczna na całe ubranie mę- 
skie, kosztuje tylko 


terye na uniformy dla straży skarbowej i żandarmów ete. ete. 


Exieasel-_ Amhof in Brünn. 


Próbki gratis i franco. Pod gwaraneyą te same gatunki — Przestroga |! Szano- 
wna Publiczność powinna szezególnie na to uważać, że materye wprost z fabryki 
sprowadzone znacznie tamiej kosztują aniżeli zamówione przez handel pośredni. 


A Sztuka na ezarne salonowe ubranie 10-— złr. 

a 325 i wyżej za metr; Loden w pięknych kolorach za sztukę złr. 6 — i 9:95; 

R Peruvienne i Doskings, materye na mundury dla urzędników państwowych i ko- 
Firma Kiesel-Amhof w Bernie wysyła wszystkie maierye po fabrycznych cenach. | 


Doppeites Briefporto nach der Schweiz. 


sikom, Biirich (K. © K. Hoflieferant). 


położenie na lesistych górach 
z najsilniej 


Skuteczne na choroby rołądka , wątroby, zatrzymanie funkcyi systemu wrotnii żołci i 

b i c Ję p= 
niom, cierpienia pęcherza, kobiece choroby, ogólny stan osłabienia, otyłeść, Zin, ag 
krzycę. Centralne łazienki i Nowe łazienki Świeżo zbudowane, stosowae do celu i z najwięk- 
szym komfortem urządzone obfitują w kwas węglow 1 


y, błote, żelazo, parę, gaz, w kąpiele - 
nego powietrza i zimnej wody. PREY, u la 4-7 


Masaż i gimnastyka szwedzka w medyczno-mechanieznym zakładzie, 
Nowo zbudowane Cołoanady. Wodociągi z górskich strumieni, Elekhyczne oświetlenie, 


Teatr. — Tombola, — Reuniony. — Polowania, — Rybołowst — KI że — 
Kryta i otwarta ujeżdżalnia, Masztalernia. — Bolske di E RO CE — 
Telefon do dyspozycyi. — Sezon od 1. maja do 30. września. =- Frekwencya 20.000 gości 


— Prospekty i broszury gratis w nrzędzie gminnym. 
Ferdinandsbrun, 


Flaszki zawierają 4, litra. 


Naturalna sól źródeł Marienbauzkich sproszkowana i w kryształach (0862 gr. 
sproszkowanej soli dorównuje 100 gr. wody mineralnej). 
gr. i 250 gr., albo dozy po 5 gr. w kartonach. 

Pastylki źródeł Marienbadzkich " 
Die, kuracył kąpiolowej: Marienbadzka ziemia błotna , 
dlane, lag oczy -zczony z 
składach wód mineralnych , drogueryach i większych aptekach. 


W flakonach po 125 

3464 

oryginalnych pndełkach , niszczące kwasy 
i oddzielające Kwasy. 


mydło źró- 
soli i łng ze solą. — Do nabycia we wszystkich 


Wysyłka wód minerałnych, Marienbad. 


Lab ZEL" ak 
KĄPIELE LANDECK 


na Ślązku. 3627 


Uzdrowisko znane od setek lut. Termy siarezane (23:5* f). p 
tyeng | terenowa. 450 mtr. n. p. m, Sannas i w kob ua 
wowych, w reumatyzmie i gośćeu , w ehronieznych nieżytaeh przewod k 
deehowego, zastoinaek krwi, bladaezee i GANA Mna are Ta 
onlabionyek rekenn aleseentów. — Kąpiele mineralne i [ww 


w ehorobach kobleeych, ner- 


u Źródła i w wannach, 


orowinowe , tnsze i natryski, masaż, gimnastyka leeznicza, ż 
l kefir, wszystkie wody mineralne — Roczna I y IE 


karzy zdrojowych. — Pora knuracyjna od maja do październiku. 
Elektryczne oświetlenie. Stacya kolei (Landeck). — Prospekty darmo. 


liczba kości 9000. Dziewięsiu le- 
Wodociągi, 


Miejski Zarząd kąpielowy. 


| dl cio z dobrej prawdziwej 
a wełny 


owczej 


zbr. 4:80 z dobr:j 
. 50 z lepszej 
zh. 10 z lapszej 
. 10:50 z najlepszej 
- 12:40 z angielskiej 
złr. 13:95 z kamgarnu 


Materye na zarzutki od złr. 


najlepsze kamgarny i szewioty, jakoteż ma- 
: rozsyła po če- 
znany j:ko rzejelny Fzbryczny skład sukna 


BEY 


jest nieocenionym środkiem do higienicznego upiększenia 

twarzy. — Pudełko małe pudru białego 60 ct., cale 1 złr., 

z łabędziem złr. 1:50. 

dia szatynek i brnnetek, male pudełko 70 et., większe 
ułr. 1°20, z łabędziem ztr. 1:60. 


Różowy dla blondzn-k, kremowy 


WODA FIOŁROWA 


usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trądziki, pierzchniemia 
i łuszczenia skóry, wygładza zmarszczki i dołki ospowe. 
Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca, — Cena 1 złr. 


MYBŁO KOSMETYCZNE 


usuwa piegi i żółto-brunatne plamy z twarzy. 


Cena 60 centów. 


IINATOWICZ 


poleca w sklepach własnych we Lwowie ul. Kopernika 8, 
ulica Halicka 1l; w Krakowie Sukiennice 20; w Prze- 
myślu Franciszkansha 24; w Czerniowcach Rynek 2. 


4 £ABGBE>C" 


Parasolki, Paski, Rękawiczki, Pończochy, poleea najtaniej Ferdynand Grittler, Lwów, Halicka 20. 


